
Cena pojedynczego egzemplarza 10 gr. Dz^ejszy numer zawiera 8 stronKJIHGFEDCBA

BEZPARTYJNE POLSKO - KATOLICKIE  PISM O  LUDOW E.

W  sksped. m iesięcznie 79 gr. a odnosse- 
rrzeaptaia. nie» pracz pooatę U gr. więcej. W wy­

padkach aiepraewidaaayeh, przy wstrzymani, przedsiębiorstwa, 
stoienla pracy, przerwania komanikaeji. abonent niema prawa 
tadać pozaternunowych dostarczeń gazety, lab zwrotu ceny abona­

m entu. Za dział ogłoszeniowy Redakcja nie odpowiada. Redaktor 
pnyjm nje od 10 12. Nadesłanych a nie zam ówionych rękopisów  Re­

dakcja nie zwraca i nie honornje. Redakcja i administracja.). Mlckie- 
wiaza 1. Telefon ®. Konto czekowe P. K O. Poznań 30t,2ó2.

Sumiennem wykonywaniem obowiązków,GFEDCBA 

budujemy silną Ojczyznę!

On  łfte  70  ni a  ■ ogłosz. pobiera się od wiersza m m . (T 
**  y  • W OfcU  IIId  ■ łam.) 10 gr., za reklam y na str. 4-łam. w, 

wiadom ościach potocznych 30 gr. na pierwszej str. 60 gr. Rabata 
udziela się przy częstem ogłaszania. „Głos W ąbrzeski* wychodzi 
trsy razy tygodn. i to: w poniedziałek, środę i piątek. Przy aado- 
wem ściąganiu naleinośei rabat upada. Dla spraw spornych jest 
właściwy Sąd w W ąbrzeźnie. — Za terminowy druk, przepiaane 
m iejsce ogłoszenia adm inistracja nie odpowiada W ydawnictwo  
zastrzega sobie prawo nioprzyjęcia ogłoszeń bez podania powodów

W ąbrzeźno, Kowalewo, Golub, czwartek dnia 26 stycznia 1933 r. Rok XIII

Pożar z nieba
Najgroźniejsze niebezpieczeństwo lotnicze

Pułkownik wpjsk francuskich Vau- 

thier w swem idziele p. t. „Niebezpie­
czeństwo lotnicze i przyszłość kraju” 

zaczyna jeden z rozdziałów słowami: 

JZe wszystkich środków niszczących, 
jakiemi rozporządzają samoloty —  naj­
straszniejszym  jest ogień” .

W  jakiż sposób może wróg stosować 

ten najniebezpieczniejszy środek w  nisz­
czeniu wielkich miast w kraju nieprzy­
jaciela?

Dzisiejsze najskuteczniejsze bomby 

zapalające są to bomby ,Elektron*. Tem ­
peratura palenia się tych bomb wynosi 
2000 —  3000 stopni. Niemożliwością  jest 

ugaszenie tej palącej się bomby, która 

zapala wszystko, co jest materjałem pal 
nym. Fabrykacja samych bomb jest łat­
wa. Skomplikowaną jest tylko fabryka­
cja zapalników do bomb ,Elektron*. W a­
ga bomb waha się w granicach od 200  

gramów do 5 kg. Najprawdopodobniej 

będą te bomby fabrykowane o wadze 1 

kilograma.

Na podstawie dzisiejszej techniki lot 

niczej przyjąć można jako przeciętną dla 

dalszego rozumowania następujące za­
łożenie: samolot, dźwigający 1000 bomb 

kilogramowych, może odbyć drogę 1200 

kilometrów i wrócić do miejsca odlotu. 
Łatwo jest sobie na tej podstawie obli­
czyć, jak głęboko w głąb kraju naszego  

może wróg przewieźć powietrzem te 

straszne środki zniszczenia.

Dalej daje płk. Vauthier następują­
cy przykład dla Paryża, który jednak 

może być równocześnie zastosowany do 

W arszawy. Przypuśćmy, że na 100 sa­
molotów, które wystartowały, jedynie 

pięciu udało się dolecieć do Paryża, to 

i tak będą one mogły zrzucić na miasto 

5.000 jednokilogramowych, strasznych  

bomb zapalających. Jeśli tylko jedna 

piąta z tych zrzucanych bomb, t. j. tylko 

1 tysiąc spełni swe zadanie, to można 

sobie wyobrazić przerażające skutki 
równocześnie wybuchających tysiąca  

pożarów w mieście.

Jakież są sposoby walki z tern niebez 

pieczeństwem?

Przedewszystkiem  obrona czynna, a 

więc działanie eskadr lotniczych, mają­
cych za zadanie niszczenie wrogich sa­
molotów w powietrzu i mszczenie ich 

zapomocą artylerji przeciwlotniczej Śród 

kiem biernym natomiast jest konstruk- 

cja domów i ich rozmieszczenie. Celem  

zmniejszenia tego najgroźniejszego nie­
bezpieczeństwa, konieczna jest budowa 

żelazobetonowych stropów w domach i 
nowych osiedlach. Przez zmniejszenie 

powierzchni zabudowanej w miastach? 

w stosunku do niezabudowanej, zmniej­
sza się nietylko możność szybkiego roz­
szerzania się ognia, lecz również i moż­
ność trafienia bomb w  dachy domów.

Sprawność i specjalne wyszkolenie 

straży ogniowych w  miastach, gęsta sieć 

wodociągowa, a również i odpowiednio 

rozmieszczone stawy i sadzawki, z któ­

rych można czerpać wodę w wypadku 

zniszczenia sieci wodociągowej — są 

to również ważne rzeczy w tej akcji.
Istnieją więc możności obrony przed  

temi strasznemi niebezpieczeństwami, 
lecz trzeba znać dokładnie ich charak­
ter, trzeba zawczasu przygotowywać  

się do walki z niemi, trzeba współpra-

Co się dzieje  
w Niem czech

Berlin. Przebieg nocy z soiboty na 

niedzielę był w Berlinie już bardzo nie­
spokojny. Starcia między komunistami i 
narodowymi socjalistami powtarzały się 
w najrozmaitszych dzielnicach miasta 
Wielkie zaniepokojenie wywołało poja­

wienie się wkrótce po północy na uli­
cach dzielnic robotniczych motocyklu z 

przyczepką z którego ostrzeliwano sal­
wami z rewolwerów szereg lokali, uczę 
szczanych przez komunistów, dwóch 
ciężko ranionych przechodniów odwie­

ziono do szpitala. Dotychczas nie wy­
śledzono sprawców napaści ani nie za­
notowano numeru motocykla. Większe 

rozmiary przybrały starcia w godzinach 
przedpołudniowych. Według dotychcza­
sowych doniesień policyjnych, naliczono 

kilkadzisiąt bójek między komunistami 
a narodowymi socjalistami, w których 
dochodziło do ostrej wymiany strzałów  

i padali ranni. Do godz. 4 po poł, ranio­
nych zostało 22 osoby, w tern 3 poli­
cjantów. Kilkanaście osób jest ciężko 

póbitych, pozatem około 70 sprawców 
starć przeważnie komunistów areszto­

wano.
Komuniści rozwinęli w niedzielę we 

wszystkich dzielnicach miasta energicz 

ną agitacją na rzecz urządzenia zgroma 
dzeń manifestacyjnych przeciwko naro­
dowym socjalistom. Policja rozproszyła, 
względlnie aresztowała licznych uczest­
ników  grup komunistycznych, które chó­

ralnie nawoływały do demonstracyj. W  
dzielnicy południowej Berlina jedna z 
takich grup usiłowała wznieść barykady 
ustawiając wpoprzek ulicy wozy aseni­

zacyjne. W  jednej z dzielnic wschodnich 
rzucono na maszerujące oddziały sztur­
mowe wiadra z palącą się naftą. Kilku 
uczestników marszu odniosło lżejsze o 

brażenia. Komuniści przez cały dzień 
podejmowali próby urządzenia demon­
stracyj w centrum miasta, i na peryfe- 

rjach.
Berlin. W czasie przemarszu naro­

dowych socjalistów w szeregu dzielnic 
robotniczych Berlina widoczne było sil­

ne podniecenie, W ośrodku dzielnicy 
wschodniej na placu Aleksandra groma­
dziły się do wieczora tłumy, które po­

licjanci nieustannie rozpraszali przy po­
mocy pałek gumowych.

Akcję patroli policyjnych wspoma­

gał samochód pancerny, krążący dooko­
ła placu i po sąsiednich ulicach. Do 
szczególnie krwawego zajścia doszło 
przy ul. Gormanna, gdzie wywiązała się 
bójka między pochodem demonstrują­

cych komunistów w  sile 1500 ludzi a od­

działem policyjnym.
Wobec groźnej postawy demonstran  • 

tów policjanci dali salwę, przyczem kil­
ka osób odniosło rany. Tłum zaatakował 
pozatem urlopowanego policjanta w u- 
braniu cywiłnem raniąc go ciężko fw 
głowę i piersi. W czasie bójki policjant 

dał 8 strzałów,

Berlin. Zapowiedziany na niedzielę 
przemarsz hitlerowskich oddziałów  

szturmowych przez plac Buelowa i uro­
czystości nad grobem zabitego narodo­

wego socjalisty Horsta Wessela, autora 
hymnu partyjnego przybrały wielkie 

rozmiary.

Od godzin południowych przeciągały  

ulicami miasta długie kolumny oddzia­
łów szturmowych w pełnem umunduro­
waniu z chorągwiami i orkiestrami. Do 
pochodów tych przyłączała się ludność 
cywilna.

Spokoju strzegły liczne samochody 

alarmowego pogotowia policyjnego to­
warzyszącego pochodom.

Cała dzielnica wokół placu Buelowa 
przedstawiała widok zupełnie wyjątko­
wy. Policja znajdująca się w najostrzej- 
szem pogotowiu odgrodziła szeregiem 

kordonów całkowicie (dostęp do placu. 
Zamknięto również stację kolejki pod­
ziemnej i opróżniono centralę partji ko­
munistycznej, w której znajdowała się 

bojówka, złożona z 40 członków.

Nadto zawieszono przedstawienie w  
znajdlującym się na placu teatrze ludo­
wym, tfdyź bilety miały być wykupione 
przez komunist., przygotowanych do  kon 
trademonstracyj. Wszystkim mieszkań­
com okoliczni domów zakazano otwiera 

nia okien i pojawiania się na balkonach 
Od samego rana krążyły na przyległych  
ulicach liczne patrole polic., uzbrojone 
w karabiny oraz oddziały policji kon­

nej. Posterunki policyjne ustawiono rów­
nież na dachach domów, otaczających 

plac.

cować z akcją L. O. P. P. i jak najusil­
niej ją popierać.

L. O. P. P. troszczy się bowiem  prze 

dewszystkiem  o obronę ludności cywil­
nej przed wszelkiemi klęskami, które 

mogą jej grozić z powietrza —  na wypa 

dek wojny.
— :o:—

Płac Buelowa został całkowicie o- 

próźniony. Widać tylko na nim było pa­

trole policyjne oraz pełniące służbę 3 
samochody pancerne, zaopatrzone w  

karabiny maszynowe.

Na ulicach prowadzących 'do placu 
Buelowa, któremi przechodziły oddziały 
szturmowe, gromadziły się tłumy ludno­
ści irobotniczej, wznosząc przeważnie o- 

krzyki pod adresem narodowych socja­
listów. Wielkie wzruszenie ujawniało się 

nietylko na ulicach, lecz również wśród 
zgromadzonych na dziedzińcach miesz­
kańców.

Na ścianach domów nocą vymalo- 

wano liczne napisy treści: „Zemsta za 

Róże Luxemburg i Karola Liebknechta' 
„Precz z narodowymi socjalistami na 
placu Buelowa” i t. p. Z wielu okien 

zwieszały się czerwone flagi. Policja 
wielokrotnie musiała interwenjować w 
szeregu zajść, przyczem dochodziło (do 
starć między demonstrującymi hitlerow­
cami ł policją. Szereg opornych aresz­

towano.

Przemarsz oddziałów szturmowych 

przez plac Buelowa odbył się, według 
informacyj policji, stosunkowo w po­
rządku.

Podobne zarządzenia ochronne poH- 
cja podjęła również wokół cmentarza 
św. Mikołaja, gdzie znajduje się grób 
Horsta Wessela. W dzielnicy tej tłum 

przybierał wielokrotnie groźną postawę 
wobec demonstrantów i policji tak, iż 

oddziały policyjne kilkakrotnie musiały 
rozpraszać przechodniów, używając pa­

łek gumowych.

Wznoszono okrzyki przeciwko poli­
cji i śpiewano międzynarodówkę.

Właściwa manifestacja na cmentarzu 
św. Mikołaja, w czasie której nastąpiło 

poświęcenie nagrobka, rozpoczęła się 
około godz. 2 min. 30. W uroczystości 
wziął udział przywódca narodowych so­
cjalistów  Hitler w  otoczeniu całego szta­

bu wraz z księciem Augustem Wilhel­
mem i gen. Eppem. Hitler wygłosił prze­
mówienie, podnosząc zasługi Horsta 
Wessela jako twórcy hymnu bojowego 

narodowych socjalistów. Wśród złożo­

nych kwiatów na grobie, znajduje się 
m. in. wieniec od b. Kronprinza.

Po zapadnięciu zmroku, oddziały 

szturmowe przemaszerowały do pałacu 
sportowego, gdzie odbyła się wielka a- 

kademja.

Po przemarszu zniesiono kordony 
dookoła placu Buelowa. W świetle re­

flektorów policja pełniła jednak nadai 
służbę, nie dopuszczając do gromadze­
nia się tłumów.

Krążą nieskontrolowane pogłoski o 
niezwykle ostrym przebiegu zaburzeń 
niedzielnych w  Berlinie.

W dzielnicy północnej policja miała  

użyć karabinów maszynowych. W  oko­
licy placu Aleksandra oddział policji z 
najeżonymi bagnetami torował sobie 
drogę przez napierające tłumy, 

iPrzy rozpraszaniu gromadzących się 
na placu komunistów, policja zastosowa­
ła sikawki samochodowe. W jednej z 
ulic w pobliżu prezydjum policji komu­
niści usiłowali wznieść barykadę z pou­
stawianych wpoprzek drogi skrzyń. — -
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Lotne XWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBAb o jó w k i k o m u n is ty c z n e  p a tro lo ­
w a ły  s ta le w  d z ie ln ica c h ro b o tn ic z y c h  
a ta k u ją c  z  n ie z w y k łą z a c ie k ło śc ią  p rz e ­
c h o d z ą c y c h  n a ro d o w y c h  so c ja lis tó w . —  
N ied a le k o  p la c u B u d o w a z a trz y m a li 
d o ro ż k ę sa m o c h o d o w ą , w io z ą c ą p rz y ­
w ó d cę  n a ro d o w o -so c ja lis ty cz n e g o , k tó ­
rego wyciągnięto z wozu na bruk  i do 
krw i  obito.

P a r tja  k o m u n is ty c z n a z a p o w ia d a u -  
rz ą d z e n ie t . z w . „Tygodnia antyfaszy­
stowskiego" w  o d p o w ied z i n a  w y s tąp ie ­
n ia h itle ro w sk ie .

Walka z religją w Sowietach

PO LAK  K IEROW NIK IEM  PRAC  

W  PO SZUK IW ANIU  TERENÓW  

NAFTO W YCH  W  ARGENTYNIE.

Buenos A ires. P A T . Z a k o n tra k to ­
w a n y  w  ro k u  1 9 2 5  d o  rz ą d o w y ch  k o p a lń  
n a f ty  w  A rg e n ty n ie  P o la k  p . S ta n is ła w  
N iew o lsk i z o s ta ł m ia n o w a n y p rz e z d y ­
re k c ję p a ń s tw o w y c h k o p a lń n a f ty  w  
A rg e n ty n ie k ie ro w n ik ie m e k sp e d y c ji  
m a ją c e j p rz e p ro w a d z ić  p o sz u k iw a n ia  n o  
w y c h te re n ó w  n a f to w y c h w  p ro w in c ji  
S a lta . W y ró ż n ie n ie  p . S ta n is ła w a  N iew ó l 
s k ie g o z p o ś ró d  c a łe g o sz e re g u  u b ie g a ­
ją c y c h  s ię  o  to  s ta n o w isk o  k a n d y d a tó w  
w y w o ła ło  w śró d  k o lo ji p o lsk ie j w  C o -  
m o d ro  R iv a d av ia  g d z ie  p . N ie w o lsk i b y ł  
z n a n y m  d z ia łac z e m  n a n iw ie sp o łe cz ­
n e j ż y w e  z a d o w o le n ie .

—°—
W YK RYCIE  SZAJK I

PRZEM YTNIK ÓW ,  f

K atow ice. Ś lą sk a s tra ż g ra n icz n a  
w p a d ła n a tro p sz a jk i p rz e m y tn ic z e j:  
sz m u g lu ją c e j o d  d łu ż sz eg o  c z a su  to w a ry  
z  N iem iec  d o  P o lsk i. W  z w ią z k u  z te m  
z a trz y m a n o  4 o so b y .

P rz e d k ilk u d n ia m i s tra ż g ra n icz n a  
z a trz y m a ła  sa m o c h ó d  p ó łc ię ż a ro w y , n a  
ła d o w an y  b e c zk a m i o d ś le d z i, w  k tó ­
ry c h , ja k s ię o k a z a ło , z n a jd o w a ło s ię  
k ilk a se t k ilo g ra m ó w  ro d z y n e k , z n a c z n a  
i lo ść  f ig , m ig d a łó w  i p o m a ra ń c z y . P ro ­
c e d e r  te n  sz a jk a  u p ra w ia ła  w  te n  sp o só b  
ż e ó d  d łu ż sz e g o  c z a su  w y k u p y w a ła  n a  
l ic y ta c ji w  u rz ę d z ie  c e ln y m  p e w n e i lo ­
śc i to w aró w  i  n a  p o d s ta w ie  o trz y m a n y c h  
p o k w ito w a ń  m a g a z y n o w a ła w sw y c h  
sk lep a c h  w  B ę d z in ie  to w a r w  ta k ie j i lo -  
śc s , ja k ą  n a b y ła  le g a ln ie , a  w ię k sz ą  i lo ść  
p rz e m y tu  u k ry w a ła  w  p iw n ic a c h  i sk ła ­
d a c h , sk ą d  c z ę śc io w o , w  m ia rę w y sp rz e  
d ą ż y , lo k o w a ła w  sk le p a c h .

M oskwa. K a p . O sta tn io  b o lsz e w i ­
c y  z a m ie n ili k o śc ió ł k a to lic k i w  O m sk u  
n a  m u z e u m . Z  k o śc io ła  p o w y rzu c a li o ł­
ta rz e , a  z  w ie ż y  u su n ę li k rz y ż . P ro b o sz c z  
i d z iek a n ; k s . M ic h a ł B u g ie n is je s zc z e  
p rz e d  d w o m a la ty  z o s ta ł u w ięz io n y  i  
sk a z a n y  n a 1 0  la t k a to rg i. W o b e c z ru ­
sy f ik o w a n ia s ię p a ra fja n k s . B u g ie n is  
w p ro w a d z ił b y ł k a z a n ia p o ro sy jsk u . 
T y c h  k a z a ń  s łu c h a li t łu m n ie  n ie ty lk o  k a ' 
to lic y , le cz  te ż  b . w ie le  p ra w o sła w n y c h . 
B o lsz e w ic y  to  sp o s trz e g li . Z a k a z a li k s . 
B u g ien iso w i  c a łk o w ic ie  m iew a n ia  k a z a ń  
d o z w o lili to  c z y n ić  re z y d e n to w i k s . Jó ­

z e fo w i W o rs ła w i m e z d o ln e m u  z  p o w o d u  
c ię żk ie j c h o ro b y c h ro n ic z n e j p łu c d o  
p e łn ien ia o b o w ią z k ó w d u sz p a ste rsk ic h  
P o u su n ię c iu z p a ra f ji k s . B u g ie m sa  
w k ró tc e z m a rł k ® . W o rs ła w ,. k tó re g o  
p a ra f ja n ie  p o c h o w a li n a  k o z a c k im  c m e n  
. ta rzu . P ó k i k o śc ió ł n ie  z o s ta ł o d e b ra n y  
p a ra fia n ie  sa m i g ro m a d z ili s ię  w  n ie d z ie  
lę  i św ię ta  n a  n a b o ż e ń s tw a , d ro g i k rz y ­
ż o w e j, ró ż a n ie c  i in n e  p ra k ty k i p o ib a ż -  
n e . W ię k sz o ść o s ie ro c o n y c h p a ra f ja n  
P o la c y ,, z n a c z n a i lo ść  ,je s t ró w n ie ż łc e  
ty sz ó w  i  n ie m c ó w .

s ty c zn io w e g o , z a sz e d ł n a d z w y c z a j b o ­
le sn y  w y p a d e k , m ia n o w ic ie  w e te ra n  Jó ­
z e f K a ise r , k tó ry  .p rz y b y ł sp e c ja ln ie  n a  
u ro c z y s to śc i z O stro w a , w  c h w ili k ie d y  
p o c h ó d  ru sz y ł d lo  d e f ila d y  p rz y  d ź w ię ­
k a c h  o rk ie s try  u p a d ł n a g łe  n ą  z ie m ię i 
p o  c h w ili w y z ią n ą ł d u c h a .

i

STATEK  ZG UBIŁ  STER.

■ H alifax. (N o w a S z k o c ja ) . B ry ty jsk i 
s ta te k  „ C ity  o f  tD e lh i“ m a ją c y  7 ,0 0 0  to n  
p o je m n o śc i z  p o w o d u  w z b u rz o n e g o  m o ­
rz a  z g u b ił s fe r , z n a jd u ją c  s ię  o 2 5 0  n u l  
n a  p o łu d n io w y  w sc h ó d  o d  N o w e j Z ie m i. 
D w a h o lo w n ik i w y ru sz y ły  n a  p o m o c _

— o —
Bi i . .. . . > , .

W IELKA  K RADZIEŻ

Rewolaeja faszystowska
P R A G A  U b . n o c y  o k o ło  g o .'d z , 1 -e j 

w  B rn ie M o ra w sk ie m  g ru p a m ło d z ie ż y  
z ło ż o n a  w  p rz y b liż e n iu  z  5 0  o só b  u s iło ­
w a ła  d o s ta ć  s ię  d o  k o sz a r  p u łk u  p ie ch o  • 
ty , z n a jd u ją c y c h s ię n a p rz e d m ieśc iu  

m ia s ta .
N a  c z e le  te j g ru p y  s ta ł  p o ru c z n ik  re ­

z e rw y  z n a n y  z e  sw e g o  a w a n tu rn ic z e g o  
u sp o so b ie n ia . U d a ło  m u  s ię z a  so b ą  p o ­
c ią g n ą ć  m ło d z ie ż  p o d  p ro tek s tem  o b ro n y  
z e b ran ia fa sz y s to w sk ie g o . P o  k ró tk ich  
n a ra d a c h , k tó re  o d b y ły  s ię o  p ó łn o c y  w  
ie d n y m  z  p a ro w ó w  w  p o b liż u  B rn a  u d a ­
ło s ię a w a n tu rn ic z e m u p o ru c z n ik o w i  
p rz e k o n a ć m ło d y c h  lu d z i, b y  z a a ta k o -

K ilk u  z  n ic h  p rz e d o s ta w sz y  s ię  p rz e z  
m u r, o ta c z a ją c y  z a b u d o w a n ia w o jsk o w e  
p o d s tęp n ie  ro z b ro iło  w a rtę ,  n ie  u r iia ło  s ię
je d n ak  im  z a p o b ie c  z a a la rm o w a n iu  w o j­
sk a  i  p o łiq i, k tó ra  a re sz to w a ła  c z ę ść  n a ­
p a s tn ik ó w .

P o z o s ta li p o k ró tk ie j s trz e la n in ie  
z b ie g li. Je d e n  z  n a o a s tn ik ó w  z o s ta ł z a ­
b ity , 2  je s t ra n n y c h . Z  p o ś ró d  ż o łn ie rz y  
je s t 2  ra n n y ch , w  te m  je d e n  c ię ż k o .

W  k ra ju  p a n u je  n a jz u p e łn ie js z y  sp o ­
k ó j D z ie c in n y  i n ie o d p o w ie d z ia ln y .p o ­
ry w  b e z  ż a d n y c h  ro z g a łę z ie ń  je s t je d n o ­
m y ś ln ie '  ja k n a jsu ro w ie j p o tę p ia n y  p rz e z

W  PROCH OW NI.

' Berlin. W  M a rb u rg u w y k ry to  w ie l­
k ą k ra d z ie ż m a te r ja łó w  w y b u c h o w y c h  
w  p ro c h o w n i je d n e j z  m ie jsc o w e y c h  £ a -  
3 ry k . P o  w y w a że n iu S o i  u  o p a n c e rz o ­

n y c h  d rz w i sp ra w cy * ra b u n k u  z a b ra li  
2 .0 0 0  n a b o i p y ro te c h n rc zn y c h  i p a c z k ę  
1 0  k g . ro m p e ry tu  o  n ie tz w y fc łe j s ile  w y ­
b u c h o w e j.. S p ra w c y  d o ty c h c z a s  n ie  w y -  
c ry tó .

— o —

w a ri k o sz a ry .

o p in ję p u b licz n ą .
— iO > -

Duch zmarłego gra na skrzyoeaeh
NIEZW YK ŁE  SŁUCH OW ISK O  O PÓ ŁNO CY.

W  B e rlin ie  p rz y  u lic y  K irc h e n g a sse  
p e w n a w d o w a p o  p o le g ły m p o d c z a s  
w o jn y  o f ic e rz e  u trz y m u je  n ie w ie lk i p e n  
s jo n a t. P rz e z  c z te ry  la ta  z a jm o w a ł u  n ie j 
p o k ó j p e w ie n p ro fe so r m u z y k i sk rz y ­
p e k . P rz e d  ty g o d n ie m  p ro fe so r  z m a rł.

W  n o c y  p o p o g rz e b ie g o sp o d y n i  
lo k a to rz y  p e n s jo n a tu  z b u d z e n i b y li g rą  
n a sk rz y p c a c h . D ź w ię k i d o c h o d z iły z  
p o k o ju  z m arłe g o . K o b ie ty  o m a l n ie  p o ­
tra c iły  z e s tra c h u  p rz y to m n o śc i.

N a to m ias t m ę ż c z y ź n i p o s tan o w ili 
w e jść d o  n ie  z a ję teg o  p rz e z n ik o g o  p o ­
k o ju m u z y k a , g d z ie p o z o s ta w a ły je g o

rz e c z y , m ię d z y  in n e m i fu te ra ł z e  sk rz y p  
c a m i.

K ie d y  o tw o rz o n o  d rz w i, m e lo d ja  u r ­
w a ła  s ię  n a  p ó łto n ie .

O ' z a jś c iu  z ło ż o n o  p o d p isa n y  p rz e z
9  o só b  m e ld u n e k  d o  p o lic ji .

BO LESNY  W YPADEK

Poznań. W  c z a s ie  d e f ila d y , ja k a  m ia
ła  m ie jsc e  p rz e d  k o śc io łe m  k a ted ra lh y m  
w  z w iąz k u  z u ro c zy s to śc ia m i o b c h o d u  
7 0 - to lec ia ro c z n ic y  w y b u c h u  p o w s ta n ia

„CZARNA  ŚM IERĆ

K rólewska. H uta, . W  p o d z ie m ia ch  
k o p a ln i ,N iem c y " n a le ż ą c e j d o k o n c e r ­
n u D o n n e rsm a rk  w  Ś w ię to c h ło w ic a c h , 
o b e rw a ły  s ię m a sy  w ę g la , z a sy p u ją c 2 ' 
g ó rn ik ó w . Je d e n  z  g ó rn ik ó w  H e n ry k  D re ­
sz e r z Ś w ię to c h ło w ic p o n ió s ł śm ie rć  n a  
m ie jsc u , d ru g i z a ś Ja n M a rc in k o w sk i  
d o z n a ł sz e re g u  ra n .;

—;9i— '

ZW O ŁANIE  K ONSYSTO RZA  PA ­
PIESKIEGO .

Cita del Vaticano. N a p o n ie ­
d z ia łe k  1 3  m a rca  .  O jc ie c św . z w o łu je  
k o n sy s to rz  n a d z w y c z a jn y  w  c e lu  m ian o ­
w a n ia k a rd y n a łó w d o  o tw a rc ia W ró-  
Ś w ię ty c h w  'b a z y lik a c łi św . P a w ła z a  
M u ra m i, św . Ja n a  L a te ra ń sk ieg o  i  N M P . 
W ię k sz e j. N o m iń a fc je ta k ie z a w sz e są  
d o k o n y w a n e  p rz e z k o u sy s to rz i w  ty m  
ic eh i w ła śn ie z w o ła n y je s t n a jb liż sz y  
k o n sy s to rz .

N ie je s t w y k lu c ż o n e m , ż e p o d c z a s  
trw a n ia te g o k o n sy s ło rz a O jc ie c św . 
m ia n u je  ró w n ie ż  n o w y c h  k a rd y n a łó w  n a  
m ie jsca  w a k u ją c e .

Tajem nica G robowca
PO W IEŚĆ SENSACYJNA.

(Z  F R A N C U S K IE G O ).

Z )  T O M  I .

—  Z d e jm c ie  d y w a n k i —  ro z k a za ł s ie rż a n to w i  
m ie jsk ie m u  n a c z e ln ik  p o lic ji ś le d c z e j.

T e n  c z e m p rę d z e j sp e łn ił ro z k a z  i o d s ło n ił  tru ­
p a . C a d e t sp o jrza ł z  p rz e ra ż e n ie m .

—  P o z n a  je c ie  te g o  c z ło w ie k a ?
—  P o z n a ję  b ia ły  sz a l, p ro sz ę  p a n ó w , a le  c z ło ­

w ie k a n ie m o g ę ro z p o z n a ć , i n a w e t w ą tp ię , c z y  
to  te n  sa m ...

—  D la c z e g o  w ą tp ic ie ?
—  T a m te n  m ia ł rę k ę  n a  te m b la k u .

—  Jo d e le t —  o d e z w a ł s ię n a c ze ln ik p o lic ji  
ś le d c z e j —  z o b a c z , c z y  n ie  m a  ra n y  n a  le w e j rę c e .

A g e n t w y p e łn ił ro z k a z .

—  N ie  w id z ę  n ic , z g o ła  n ic , —  rz e k ł —  a  te m ­
b la k u  n ie m a .

Je sz c z e je d e n p u n k t c iem n y n a d o b itk ę , a  
trz eb a  g o  w y ja śn ić . K ie d y  d o k to r o b e jrz y ra n ę , 
m o ż e n a m  w y św ie tli z a g a d k ę . B a n d a ż m ó g ł z a ­
b ó jc a  z a b ra ć  z so b ą , w ięc  b ra k  je g o  n ie d o w o d z i 
je s z c z e n ic z e g o , trz e b a  tru p a  o d w ie ź ć d o  M o rg i.

—  S łu ż ę p a n u sę d z ie m u k a re tą —  rz e k ł g o ­
sp o d a rz .

—  P rz y jm u ję p ro p o z y c ję p a ń sk ą . B ry g a d -  
je r z d w o m a s ie rż a n ta m i o d w iez ie c ia ło , a w y  
C a d e t —  tu  sę d z ia ś le d c z y  z w ró c ił s ię d o  w o ź n i­
c y  —  b ę d z ie c ie m i z a ra z p o trz e b n i; p u n k t o  p ie r ­
w sz e j b ę d z ie c ie w  są d z ie , w  m e j k a n c e la r ji . P o ­
w iec ie w o ź n e m u , ż e p rz y sz liś c ie w  sp ra w ie u li­
c y  E rn e s ty n y . O n w a s n a ty c h m ia s t p rz y p ro w a ­
d z i d o  m n ie .

—  N ie sp ó ź n ię s ię , p a n ie  sę d z io .
W  b ra m ie d a ło s ię s ły sz eć g w a łto w n e d z w o ­

n ie n ie .
—  Id ź o tw o rz y ć  —  o d e z w a ł s ię g o sp o d a rz d o  

s ta je n n e g o  —  i d o w ie d z s ię , o c o c h o d z i.

F ra n c isz e k p o b ie g ł d o b ra m y i o tw o rz y ł 
fu r tk ę .

U k a za ł s ię b ry g a d je r s ie rż a n tó w  m ie jsk ic h ,  
W  rę c e trz y m a ł l is t. B y ł to  b ry g a d je r L a n n o is ,  
k tó re g o  p o z n a liśm y  n a  c m e n ta rzu  P e re L a c h a ise .

—  P a n  n a c z e ln ik  p o lic ji ś le d c z e j je s t tu ta j?  
—  z a p y ta ł.

—  Je s t o to  ta m  p rz y  te j sz o p ie —  o d p o w ie ­
d z ia ł F ra n e k .

B ry g a d je r p rę d k o p rz e sz e d ł p rz e z d z ie d z i­
n ie c , z a trz y m a ł s ię p rz y g ro m a d c e s to ją c y c h  lu ­
d z i i rz e k ł:

—  P a n ie n a c z e ln ik u , p rz y b y w a m  z p re fe k tu ­
ry , g d z ie  d o w ie d z ia łem  s ię , ż e  p a n a  tu  z n a jd ę ,

—  C o  z a  in te re s?

—  P rz y n io s łe m  l is t o d  p a n a  n a c ze ln ik a .
—  O d  k o g o ?
—  O d  p a n a B e th ie r , k o m isa rz a p o lic y jn e g o  

z d z ie ln icy  P e re  L a c h a ise .

I p o d a ł je d n o c z e śn ie k o p e r tę n a c z e ln ik o w i 
p o lic ji ś led c z e j, k tó ry  ją w z ią ł, ro z p ie cz ę to w a i  
i w y ją ł l is t . S k o ro  ty lk o  p rz e c z y ta ł k ilk a  p ie r ­
w sz y c h  w ie rsz y , b rw i m u  s ię  z m a rsz c z y ły ,  a  tw a rz  
sp o c h m u rn ia ła .

—  C o  s ię s ta ło ?  —  sp y ta ł p o d p ro k u ra to r .

—  M a m y d o p ra w d y d z ień  c ią g ły c h  z a g a d ek  
k rw a w y c h ! W z y w a ją c z ło n k ó w  są d u i m n ie n a  
c m e n ta rz P e re L a c h a ise , g d z ie z n a le z io n o z ra n a  
w  g ro b o w c u  z a m o rd o w a n ą k o b ie tę .

D re sz c z p rz e b ieg ł p o c ie le s łu ch a c z y  n a ta k  
o so b liw ą  w ia d o m o ść ,

—  W  g ro b o w c u ! —  p o w tó rz y ł sę d z ia  ś le d c z y .
—  Z d a  je s ię , ż e k o m isa rz p o lic y jn y m u sia f  

z łam a ć  z a m e k , a ż eb y  d o s ta ć  s ię  d o  tru p a .

—  M a  p a n  s łu szn o ść , d z is ia j d z ie ń  k rw a w y c h ,  
n ie z ro z u m ia ły ch  z a g a d e k . Z ro b iliśm y  tu  ju ż , c o  
s ię  n a le ż a ło , a  te ra z sp ie sz m y  n a  c m e n ta rz . A  p a ­
m ię ta j C a d e t, ż e  w  są d z ie  p u n k t o  p ie rw sz e j.

—  Je d ź m y , p a n o w ie !

C z ło n k o w ie są d u  w sie d li d o  p o w o z ó w , k tó re -  
m i p rz y je c h a li.

—  M a m  sw o ją  d o ro ż k ę , p a n o w ie —  rz e k ł; b ry  
g a d je r  L a n n o is  d o  Jo d e le t i M a rte le tą  —  s ia d a jc ie  
p a n o w ie  z e  m n ą .

—  I o w sz e m .
K o m isa rz  c y rk u ło w y  o trz y m a ł o s ta tn ie  z le c e ­

n ie o d  n a c z e ln ik a  p o lic ji ś led c z e j, p o te m  b ra m ę  
o tw a r to  i p o w o z y  w y je c h a ły  z d z ie d z iń c a . Z b ity  
t łu m  w c ią ż je s z c z e s ta ł n a  u lic y , a le  ju ż  n ie h a ­
ła so w a n o . W ie d z ia n o , ż e n a d z ie d z iń c u  z a p a r ­
k a n e m  b y ł tru p - sk rw a w io n y —  w ięc o b e c n o ść  
tru p a  d z ia ła ła  b ą d ź  c o  b ą d ź  p o w śc ią g liw ie .

Je d n a k o w o ż , k ie d y C a d e t w y sz e d ł z b ra m y  
w ra z z e sw y m  p a n e m , g o rą c ą m u  z ro b io n o o w a ­
c ję . W sz y sc y  s ta ra li s ię  m u  rę k ę  u śc isn ą ć , o ta cz a ­
l i g o , w y p y ty w a li  o  ta je m n icz y  d ra m a t, k tó ry  m u -  
s ia ł z n a ć n a jle p ie j, b o p rz e c ie g ra ł w ’ n im  ro lę  
w a ż n ą . Je d n o c z e śn ie b ry g a d je r F c m ta ig n e o d w o ­
z ił d o M o rg i tru p a , z n a le z io n e g o w  k a re tce n r  
5 5 8 3 .

P rz y łą c z m y s ię d o sę d z ie g o ś le d c z e g o i n a ­
c z e ln ik a  p o lic ji w  te j c h w ili, g d y  w c h o d z ą  d o  k ,a n -  
c e la r ji d o z o rc y  c m en ta rza . Z  n ie c ie rp liw o śc ią  c z e ­
k a ł o n w ra z z k o m isa rz e m  p o lic y jn y m  n a p o ­
w ró t b ry g a d  je ra L a n n o is . K o m isa rz z a c z ą ł sp o ­
rz ą d z a ć sw ó j p ro to k ó ł; z o b a c z y w sz y p o w o z y ,  
k rz y k n ą ł z z a d o w o le n iem :

—  N a re sz c ie !

—  N a re sz c ie p a n o w ie p rz y je ch a li , — - p o w tó -  
r rz y ł c z ło n k o m  są d u —  te m  g o rę c e j p ra g n ą łe m  
p a n ó w , ż e sp ra w a , ;w  k tó re j p a n ó w  w e z w a łe m , 
b a rd z o  s ię  c iem n o  p rz e d s ta w ia .

M  k ilk u  s ło w ac h o p o w ie d z ia ł p rz y b y ły m , c o  
s ię z ra n a  w y d a rz y ło .

—  D z iw i s ię  p a n  z a p e w n e , ż e śm y  s ię  ta k  o p ó ź ­
n ili —  o d e z w a ł s ię  sę d z ia  ś led c z y  —  a le  n ie  b ę d z ie  
s ię  p a n  d z iw ił, g d y  s ię d o w ie , ż e  p o s ła n iec  p a ń sk i  
je c h a ł p o n a s d o L a C h a p e lle , g d z ie śm y  p ro w a ­
d z ili ś le d z tw o  z  p o w o d u  z b ro d n i, n ie  m n ie j ta je m ­
n ic z e j, n ie  m n ie j n ie p o ję te j, n iż ta , ja k a  n a s tu ­
ta j sp ro w a d z a ... R o z p o c z ą ł p a n  p ro to k ó ł?

—  Ju ż .
—  P ro sz ę ...

(C iąg  d a lsz y  n a s tą p i) .
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m a g is te r f i lo z o ij i

P r z e g lą d p o li ty c z n y
(C ią g  d a ls z y ) -

D a w a liśm y n ie je d n o k ro tn ie w y ra z ty m  s a ­
m y m  d ą ż e n io m  w  tk ie ru n k u  z a c h o d n im , z a ró w ­
n o  p rz e z  p o d p is a n ie i ra ty f ik a c ję t ra k ta tu  h a n ­
d lo w e g o , ja k  i p rz e z  z a z n a c z e n ie  z  n a s z e j s tro ­
n y  (g o to w o ś c i z a w a rc ia w  k a ż d e j c h w ili p a k tu  
o  n ie a g re s ję  z  R z e s z ą  N ie m ie c k ą . C a łe m u  ś w ia ­
tu m a n a je s t ró w n ie ż p o s ta w a B e r lin a w  te j 

^ N ie  m y  te d y  p o n o s im y  o d p o w ie d z ia ln o ś ć , z a  

s y tu a c ję , k tó ra  z m u s z a  -P o ls k ę  d o  s ta w ia n ia  w y ­
tę ż o n e j b a c z n o ś c i n a  Z a c h ó d  —  d o  s tw ie rd z e ­
n ia , ż e o d ta m te j s tro n y  w y z ie ra m e ty lk o  k u  
P o ls c e , le c z i k u  c a łe m u  ś w ia tu  g ro ź n e w id m o  

z a k łó c e n ia p o k o ju . •  x -
M y  to  n ie b e z p ie c z e ń s tw o  s p o k o jn ie  i t rz e z w o  

o c e n ia m y , s tw ie rd z a m y  i w ie rz y m y , ż e u d e rz a ­
ją c a  w  s w e j p ro s to c ie  w y m o w a fa k tó w  z o s ta n ie  
w re s z c ie z ro z u m ia n a i n a d a ls z y m  Z a c h o d z ie . 
P o c z u c ie s p o k o ju  z a ś d a je n a m  —  w  w ię k s z e ;  
je s z c z e m ie rz e —  n iz n a s z a s i ła o b ro n n a  
n ie z ło m n e p rz e k o n a n ie o n a s z e j s łu s z n o ś c i , 
ró w n ie ż n ie w ą tp liw e j ja k z u c h w a ły c y n iz m  
ro s z c z e ń n ie m ie c k ic h ; u z n a n y w s w o im  
rz a s ie p rz e z c a ły ś w ia t a k t re s ty tu c ji z ie m  
P o ls c e z ra b o w a n y c h  p rz e z g w a łt ro z b io ró w  -  
u s iłu ją N ie m c y ś w ia tu p rz e d s ta w ić , ja k o a k t  
z a b o ru  ic h te ry to r jó w . T a k  w ię c k o ń c z ą c ro k  
1 9 3 2 .p o d z n a k ie m  k o n k re tn y c h o s ią n ię ć p o ­
k o jo w y c h w  k ie ru n k u w s c h o d n im —  P o ls k a  
w c h o d z i w  ro k n o w y p o d  z n a k ie m  n a tę ż e n ia  
b a -c z n o iś c i i p e łn e g o  w y s iłk ó w  w  k ie ru n k u z a ­
c h o d n im  —  w  k tó ry m  a n a lo g ic z n e je j d ą ż e n ia  
n ie  d a ły  d o ty c h c z a s , a n i n ie w ró ż ą n a n a jb liż ­
s z ą p rz y s z ło ś ć d o d a tn ic h re z u lta tó w , g d y ż c a ­
ła  p ra s a  f ra n c u s k a  p ro ro k u je  z g o d n ie z P o ls k ą  
ż e  ro k 1 9 3 3 b ę d z ie ro k ie m  ro s z c z e ń  re w iz jo n i­
s ty c z n y c h N ie m ie c w  s to s u n k u d o s w e g o s ą ­
s ia d a w s c h o d n ie g o P o ls k i

S Y T U A C J A  W E W N Ę T R Z N A  P O L S K I .

A n a liz a s to s u n k ó w  f in a n s o w y c h  i g o s p o d a r­
c z y c h  n a  t le k ry z y s u ś w ia to w e g o u p ra w n ia d o  
w n io s k u , ż e P o ls k a  w y k a z u je  w y ją tk o w ą o d p o r ­
n o ś ć . F a k t te n , k tó ry  u z a s a d n ia o p ty m is ty c z n e  
w n io s k i n a  p rz y s z ło ś ć , n a le ż y  t łu m a c z y ć m . in -  
n e m i z d e c y d o w a n ą w o lą u trz y m a n ia z a k a ż d ą  
c e n ę ró w n o w a g i b u d ż e to w e j ja k o  k a rd y n a ln e g o  
w y m o g u  w a ru n k u ją c e g o s k a rb u  s ta ło ś ć w a lu ty .

O g ra n ic z e n ia , k tó re  z o s ta ły  w p ro w a d z o n e  w  
d z ie d z in ę  w y d a tk ó w , o s ią g n ę ły  je d n a k  o s ta te c z ­
n a g ra n ic ę  w o b e c c a e g o  n ie o d z o w n e m  je s t ró w ­
n ie ż ró w n o le g ła  w a r to ś ć , a b y  w  n a le ż y te j m ie ­
rz e  w p ły w a ły  d o c h o d y  i p o d a tk i .

R z ą d u z n a ją c p o trz e b y c z ę ś c io w e g o o d c ią -  
ż e n ią  s fe r g o s p . p rz e p ro w a d z ił w  ty m  c e lu  n o ­
w e lę  d o  u s ta w y  o p o d a tk u  o b ro to w y m , c o  n ie ­
w ą tp liw ie z m n ie js z y i lo ś ć w p ły w ó w .

R z ą d  z a p e w n ił p rz e m y s ło w i i h a n d lo w i u d o ­
g o d n ie n ia w  s p ra w ie s p ła ty  z a le g ło ś c i z ty tu łu  
p o d a tk u o b ro to w e g o .

D a le j R a ą d c h c ą c p rz y jś ć z p o m o c ą ro ln i­
c tw u w y d a ł s z e re g ro z p o rz ą d z e ń w  d z ie d z in ie  
z a g a d n ie ń  f in a n s o w o  ro ln y c h .

J A K IE  S Ą  P L A N Y  N A S Z E G O  R Z Ą D U  N A  

P R Z Y S Z Ł O Ś Ć , N A  R O K  1 9 3 3 ?

S y tu a c ja P o ls k i p o d w z g lę d e m  f in a n s o w y m  
je s t s p e c ja ln a . M n ie j o d in n y c h k ra jó w  k o rz y * . 

. s ta l iś m y z z e w n ę trz n y c h k re d y tó w  d z ię k i k o n ­
s e k w e n tn e m u  i w y trw a łe m u  w y k o n a n iu u s ta lo ­
n y c h w y ty c z n y c h  p o lity k i, k ie ro w a n e j g e n ja ln ą  
m y ś lą i n ie ło m n ą w o lą M a rs z a łk a J ó z e fa P ił­
s u d s k ie g o .

N ie  u le g liś m y  z łu d z e n iu , ż e  p o tra f im y  w y tw o ­
rz y ć w ła s n ą , n ie z a le ż n ą o d ś w ia to w e j d o b ra  
k o n ju n k tu rę . N ie p o k ła d a liś m y w s z y s tk ic h  n a ­
d z ie i w  o b c e j p o m o c y  —  m ó w ił p . m in is te r  s k a r ­
b u  Z a w a d z k i —  W  c h w ila c h t ru d n y c h  n ie  d a li­
ś m y  s ię o p a n o w a ć  d e p re s ji .

O d c h w ili s tw ie rd z o n y c h t ru d n o ś c i f in a n s o ­
w y c h rz ą d p o s z e d ł w  k ie ru n k u s tw o rz e n ia o d  
w e w n ą trz  s i ły  p rz e c iw w s ta w ie n ia  s ię  ty m  t ru d n o  
ś c io m  o d c ię c ia s ię o d k ry z y s u ś w ia to w e g o w  
g ra n ic a c h m o ż liw o ś c i d ro g ą o s z c z ę d n o ś c i i re ­
s try k c ji i o b ra ż e n ia p o z io m u  ż y c ia d o  re a ln y c h  
n a s z y c h  m o ż liw o ś c i.

N a  re z u lta ta c h  te j d z ia ła ln o ś c i o p ie ra m y  s w o ­
je n a d z ie je  s ta b il iz a c ji s to s u n k ó w  i d o b re g o  ic h  
ro z w o ju . R z ą d  p rz e c iw s ta w ia s ię k a te g o ry c z n ie  
w s z e lk im  p o m y s ło m  z m ia n y p o d s ta w  n a s z e g o  
o b ie g u p ie n ię ż n e g o . P ie n ią d z n a s z m u s i p o z o ­
s ta ć  z d ro w y .. G d y b y  d e f ic y t n a s z e g o  s k a rb u  m ia ł  
p rz e k ro c z y ć  w y s o k o ś ć  ro z p o rz ą d z a ln y c h re z e rw  
—  p o w ie d z ia ł p . m in is te r —  w  ro k u  b ie ż ą c y m  
m u s ie lib y ś m y  u c ie c s ię d o  d a ls z y c h  b a rd z o  b o ­
le s n y c h , a le  k o n ie c z n y c h  o s z c z ę d n o ś c i . Z d a je  s ię  
ż e ż a d e n o b y w a te l z d ro w o  m y ś lą c y  n ie p o tę p i  
a k c ji R z ą d u n a s z e g o d ą ż ą c e g o d o s ta b iliz a c ji  
n a s z e g o z ło te g o , b o  w s z y s c y w ie m y c o to  je s t  
in f la c ja i ja k ie k a ta s tro fa ln e s k u tk i z o s ta w ia  
o n a  w  ż y c iu g o s p o d a rc z e m  k ra ju , k tó ry d o  n ie j 
u c ie k ł s ię .

P o le g a jm y  w ię c  n a  z d ro w e j p o li ty c e  n a s z e g o  
R z ą d u , k tó ry  w s z y s tk o  ro b i, b y  z ło ty  n a s z n ie  
z a c h w ia ł s ię b o ć s i lr /a  w a lu ta  to  p o d s ta w a d o ­
b ro b y tu  k ra ju !!

P rz y jrz y jm y  s ię te ra z s to s u n k o m  w N ie m ­
c z e c h  o d  o s ta tn ic h  w y b o ró w  d o  R e ic h s ta g u , k tó ­
re  s ię o d b y ły  w  d n iu  3 1 l ip c a 1 9 3 2  ro k u .

W id z ie liś m y ja k s z a lo n ą a g ita c ję p ro w a d z i­
l i H itle r i je g o  z w o le n n ic y  —  ja k H itle r k a n ­
d y d o w a ł n a  P re z y d e n ta R z e s z y  —  ja k  w re s z c ie  
o p ó r n a ro d o w y c h s o c ja lis tó w  z d o b y ł 5 0 p ro c ,  
m a n d a tó w  w  R e ic h s ta g u  —  a  je d n a k  R z ą d  s i ln e j  
rę k i v . P a p e n a  p o tra fi ł s o b ie  d a ć  ra d ę  Z  H itle ­
re m . — ■

R o z w ią z a ł R e ic h s ta g , o g ło s ił n o w e w y b o ry  
n a 6 l is to p a d a  u b . ro k u .

A  te ra z rz ą d z i d e k re ta m i u tra c iw s z y c ia ło  
u s ta w o d a w c z e R e ic h s ta g .

(C ią g d a ls z y n a s tą p i) .

(
WIADOMOŚCI POTOCZNEl
W ą b r z eź n o , d n ia 2 5  s ty c z n ia 1 9 3 3  ro k u

—  K a sa C h o ry c h  w  T o r u n iu  o d d z ia ł 

w  W ą b r ze źn ie . P o m o c y  le k a rsk ie ij w  n a ­

g ły c h  w y p a d k a c h  w  n ie d z ie lę  2 9  b m . u -  

d z ie la ją  n a  o k rę g  W ą b r ze ź n o p . d r . J a ­

n isz ew sk i z a ś n a o k rę g K o w a le w o p <  

d r . M ic h a ło w sk i, le k a rz e  k a s o w i.

—  P rz y p o m in a m y . P . T . C z y te ln i­

k o m , ż e w  k ró tk im  c z a s ie d o d a m y  d o  

n a s z e g o p is m a b e z p ła tn ie k a le n d a rz  

k s ią ż k o w y  ^ P o m o rz a n in “ le c z ty lk o a -  

b o n e n to m . K to  c h c ia łb y m ie ć te n  ła d n y  

k a le n d a rz k s ią ż k o w y w in ie n je s z c z e  

d z iś  z a p isa ć  „ G ło s W ą b rz e s k i" n a  m ie ­

s ią c e lu ty  i m a r z ec . P rz e d p ła tę  p rz y j ­

m u je je s z c z e  p p . l is to n o s z e o ra z U rz ę ­

d y  P o c z to w e . P rz e d p ła ta  w y n o s i o b e c ­

n ie  1 z ło ty  m ie s ię c z n ie . N a le ż y  w ię c  n ie  

z w le k a ć  i  je s z c z e  d z iś  z a p isa ć  „ G ło s"  n a  

lu ty  i  m a rz e c .

—  M ró z . M ró z ja k i d a je s ię w e z n a k i o d  

k ilk u d n i n ie u s tę p u je . D z iś z a n o to w a n o o  

g o d z . 9 ,3 0  2 0 s to p n i m r o zu  n a  d w o rz e . J a k  p o ­

d a ją  d e p e s z e  w  n ie k tó ry c h  o b s z a ra c h  k ra ju  n i ­

to w a n o d o 3 0 s to p n i m ro z u . W  M o s k w ie z a ś  

n o tu ją 3 5 s to p n i m ro z u . W e d łu g z a p o w ie d z i,  

w ie lk ie m ro z y  p a rjo w a ć m a ją d o  k w ie tn ia .

—  W ie lk i  w ie c zó r P ieśn i L u d o w y c h o r a z 

k o n c e r t p o św ię c o n y p a m ię c i C h o p in a u r z ą d z a 

d n ia 4 lu te g o n a s a li p . K lim k a T o w . Ś p ie w u  

„ L u tn ia " w  W ą b rz e ź r jie i . W ie lk ą a tra k c ję te g o ­

ro c z n e g o k a rn a w a łu  b ę d z ie z a b a w a u rz ą d z o n a  

p o  k o n c e rc ie J L u tn i" . K to ż y w , n ie c h ś p ie s z y ,  

n ie c h s ię u c ie s z y , G d z ie m iło s p ę d z i c h w ile , 

B o  „ L u tn i"  ś p ie w y , J a k  s k rz y d ła  m e w y , u n o s z ą , 

k o ją i ty le ... .

—  O tw a rc ie n o w e j p la c ó w k i. P . A le k s y  

G r a b o w sk i z J a b ło n o w a o tw ie ra  z d n ie m  z  d n .  

1 lu te g o  b r . d ro g e r ję  p rz y  R y n k u  2 3  p o d  n a z w ą  

„ S T A R A D R O G E R JA " . P o d a ją c p o w y ż ­

s z e d o  w ia d o m o ś c i, z w ra c a m y  u p rz e jm ie u w a g ę  

n a o g ło sz e n ie p . G ra b o w s k ie g o u m ie s z c z o n e w  

d z is ie jsz y m  n u m e rz e  n a s z e g o  p is m a .

—  D o t. ta jn e j g o r z e ln i. J a k ju ż d o n o s iliś ­

m y  m ie js c o w a  K o n tro la  S k a rb o w a  w ra z  z lo tn ą  

b ry g a d ą K o n tro li S k a rb o w e j p o d k ie ro w n ic t­

w e m  in s p . R o g o z ie w ic z a p rz y  w s p ó łu d z ia le o r ­

g a n ó w p o lic y jn y c h w y k ry ły u p . R iz n a ra w  

K s ią ż k a c h p ry m ity w n e u rz ą d z e n ie d o w y ro b u  

w ó d k i. W ó d k ę d o s ta rc z a ł R . p rz e w a ż n ie  n a  u ro ­

c z y s to ś c i ro d z in n e .

—  P r z y sp o so b ie n ie K o b ie t d o O b ro n y  K r a ju  

K o ło  W ą b r ze źn o u rz ą d z a w  d n iu 1 lu te g o b r . 

w  s a li p . K lim k a  (H o te l D w ó r W ą b rz e s k i) „ W ie ­

c z o re k  K a rn a w a ło w y " z u ro z m a ic e n ia m i.

C ra ę ś ć z y s k u p rz e z n a c z a s ię n a d o ż y w ia n ie  

■d z ia tw y  s z k o ln e j. S z c z e g ó ły te g o  w ie c z o rk u  p o ­

d a m y  w  je d n y m  z n a s tę p n y c h  n u m e ró w .

—  „ J a se łk a p o lsk ie w y s ta w i d z ia tw a s z k o ły  

p o w s z e c h n e j ż e ń s k ie j w  s a li p . K lim k a , d n ia  

2 8 s ty c z n ia o g o d z . 4 p o p o ł. i 2 9 s ty c z n ia o  

g o d z . 5 p o p o ł.

C z y s ty  z y s k  z p rz e d s ta w ie n ia  p rz e z n a c z a  s ię  

n a  d o ż y w ia n ie  i n a  p o m o c e  n a u k o w e d la b ie d ­

n y c h d z ie c i s z k o ln y c h .

W ie d z ą c , ż e O b y w a te ls tw o n a s z e g o m ia s ta  

i o k o lic y  k o c h a  n a s z ą  d z ia tw ę , s p o d z ie w a m y  s ię ,  

ź e i ty m  ra z e m  s a la w  n ie d z ie lę b ę d z ie z n ó w , 

ta k ja k p o d c z a s p rz e d s ta w ie n ia g w ia z d k o w e g o  

w y p e łn io n a , ż y c z liw y m i g o ś ć m i p o  b rz e g i. C e ­

n y  b ile tó w  b ę d ą  b a rd z o  d o s tę p n e . —

Z różnych stron
-  j - L u b a w a . (N a p a d ra b u n k o w y ) W  

n o c y  d n ia 1 9 . I . 3 3 ro k u , o k o ło g o d z .  

2 2 -g ie j n a s z o s ie p o m ię ld lz y S a m p ła w ą  

i L u b a w ą n a  te re n ie tu t . p o w ia tu , z a ­

t rz y m a n y  z o s ta ł p rz e z d w ó c h d o ty c h ­

c z a s n ie z n a n y c h  o s o b n ik ó w  ro z w o z ic ie l  

n a f ty O s ic k i F ra n c isz e k , z a tru d n io n y  u  

p rz e d s ię b io rc y  L e fe lta w  L u b a w ie .

J e d e n  z s p ra w c ó w  w y s k o c z y w s z y  z  

ro w u , s k ie ro w a ł k o n ie  d o  ro w u , z a ś  d ru ­

g i s k o c z y ł z  ty łu  n a  w ó z , z a sy p a ł O s ic -  

k ie m u  o c z y  ta b a k ą  d o  z a ż y w a n ia , s t łu k ł  

k ije m  la ta rn ię  n a  w o z ie  i  n im  O s ic k i s ię  

z o r je n to w a ł, o d c ią ł m u  n o ż e m  s k ó rz a n ą  

to rb ę  w  k tó re j z n a jd o w a ła  s ię  g o tó w k a  

w  w y s o k o ś c i 6 0 7 ,—  z ł . , z a in k a so w a n a  

z a s p rz e d a n ą n a f tę , a  n a s tę p n ie o b a j  

s p ra w c y  z b ie g li p rz e z p o le  w  k ie ru n k u  

L u b a w y .

O s ic k i, w e d łu g  s w e g o  z e z n a n ia z a ­

m ie rz a ł n a p a s tn ik ó w  ś c ig a ć , le c z o ś le ­

p io n y  ta b a k ą , te g o  z a n ie c h a ł i w o ła ł o  

p o m o c . N a s tę p n ie  u d a ł  s ię  d o  n ie d a le k o  

m ie sz k a ją c e g o  ro ln ik a E w e r to w sk ie g o ,  

k tó re m u  o  s p ra w ie  o p o w ia d a ł i u  k tó -  
J re g o  p rz e p łu k a ł s o b ie  o c z y . W re s z c ie  

I  w y d o b y ł O s ic k i  p rz y  p o m o c y  p a s a ż e ró w  

|i  p rz e je ż d ż a ją c e g o  a u to b u s u  N o w e m ia s to  

— L u b a w a  k o n ie  i  w ó z  z  ro w u  i  p o je c h a ł  

id o  L u b a w y .

N a  p o s te ru n k u  iP ,. P . w  L u b a w ie  z g ło ­

s i ł L a fe lt o  n a p a d z ie o  g o d z . 0 .1 5 . N a ­

ty c h m ia s t z o rg a n iz o w a n y  p o ś c ig  p o z o ­

s ta ł b e z re z u lta tu , b o w ie m  p a d a ł ś n ie g  

i ś la d y  z o s ta ły  z a s y p a n e .

N a  m ie js c u  w y p a d k u  u s ta lo n o , ż e  n a ­
p a s tn ik ó w  b y ło  d w ó c h . W  ro w ie *  w  k tó ­

ry m  w id o c z n ie  n a  O s ic k ie g o  o c z e k iw a ­

l i , z n a le z io n o  k ij b rz o z o w y  d łu g o ś c i o k o ­

ło  6 0  c m . (g ru b o śc i 3 %  c m . k tó ry m  p ra w ­

d o p o d o b n ie  s t łu k li la ta rn ię O s ic k ie g o ,  

d a le j 0 ,2 5  I tr . p ró ż n ą  b u te lk ę  o d  w ó d k i  

m o n o p o lo w e j  4 0  p ro c ., o ra z  ro d z a j m a s k i  

w y rż n ię te j z  c ie n k ie j te k tu ry  b e z  o z n a k .  

M a s k i te j n a jw id o c z n ie j s p ra w c y  n ie  u -  

ż y w a li , b o w ie m  le ż a ła o k o ło 5 0 m tr . 

p rz e d  m ie js c e m  w y p a d k u  i b y ła  ro z d a r ­

ta  n a  p o ło w y .

W s z y s tk ie  Id o ty c h c z a s p rz e p ro w a d z o ­

n e d o c h o d z e n ia p rz y w s p ó łu d z ia le n a  

m ie js c e d e le g o w a n e g o s z e re g o w e g o  s ł .  

ś l . n ie  w y d a ły  d e f in ity w n e g o  w y n ik u , —  

O s ic k i  b o w ie m  tw ie rd z i, ź e  n a p a s tn ik ó w  

o p is a ć n ie  m o ż e , je d y n ie p o d a je , ż e  je ­

d e n  z  n ic h  b y ł w z ro s tu  ś re d n ie g o . P o z a -  

te m  tw ie rd z i , ż e  n a p a s tn ic y  n ie  p o w ie ­

d z ie li d o  n ie g o  a n i s ło w a , ró w n ie ż i d o  

s ie b ie n ie m ó w ili. W  to k u  p rz e p ro w a ­

d z o n y c h  d o c h o d z e ń  w  p o ro z u m ie n iu z  

n a c z e ln ik ie m  S ą ld h i G ro d z k ie g o  w  L u b a ­

w ie , p rz y trz y m a n o  i o s a d z o n o  w  w ię z ie ­

n iu  s ą d o w e m  o s o b n ik ó w , k tó rz y  to  o s o ­

b n ic y  z a  c z a s  n a p a d u  n ie  m o g ą  u d o w o d ­

n ić  s w o j  e g o  a lib i . —

D a ls z e  d o c h o d z e n ia  w  to k u ,

4 -  H e rm a n o w o . W  id ln iu 1 8 . L  b r .  

G ro m e r S te fa n , w ła śc ic ie l  m a ją tk u  H e r ­

m a n o w o z n a la z ł w to r f is k u z w ło k i  

G ro m k a F ra n c is z k a z R y w a łd z ik a  p o ­

w ia t L u b a w a , k tó ry  w  d n iu  2 . 1 2 . 3 2 .  

z a g in ą ł . P rz e p ro w a d z o n e d o c h o d z e n ia  

w y k a z a ły , ź e  w y ż e j w y m ie n io n y u le g ł  

n ie sz c z ę ś liw e m u  w y p a d k o w i, p o n ie w a ż  

w  s ta n ie  p ija n y m  z b łą d z ił d ro g ę  i w p a d ł  

w  to r f is k a , g d z ie  s ię te ż  u to p ił . Z w ło k i  

w y d o b y to  i  p rz e z  s ą d  w y d a n o  ro d z in ie .

5 -  L u b a w a . (P o ż a r ) . W  d n iu 1 6 . I .  
b r . o  g o d z . 2 4 - te j w  m ie s z k a n iu F ra n ­

c is z k a  D o łę g i z a m . w  L u b a w ie  p rz y  u l.  

K o p e rn ik a 1 6  p o w s ta ł p o ż a r , k tó ry  z o ­

s ta ł  w  z a ro d k u  p rz e z  w y ż e j w y m ie n io n e ­

g o o ra z ż o n ę  s t łu m io n y .

Z a p a liła  s ię  b o w ie m  p o d ło g a w  k u ­

c h n i. P rz e p ro w a d z o n e  d o c h o d z e n ia w y ­

k a z a ły , ź e  p o ż a r  p o w s ta ł  n a  s k u te k  w a ­

d liw e j b u d o w y p ie c a k u c h e n n e g o  o d  

(k tó re g o  p rz y  s i ln e m  n a p a le n iu  z a p a li ła  

s ię p o id ło g a . W y rz ą d z o n a s z k o d a p rz e z  

p o ż a r  w y n o s i 4 0 0  z ł . D o m , w  k tó ry m  z a  - 

m ie s z k u ią  D o le d z y , n a le ż y  d o  W ła d y s ła ­

w a  C z a jk o w s k ie g o  k u p c . z  L u b a w y  i  ( je s t 

u b e z p ie c z o n y w  P o z n a ń sk o -W a rs z a w -  

s k ie m  T o w a rz y s tw ie  U b e z p ie c z e ń  n a  s u ­

m ę 4 4 5 0  d o i. —  Z b ro d n ic z e p o d p a le n ie  

w  ty m  w y p a d k u  n ie  z a c h o d z i.

K r a te ez k i
N a p o s ie d z e n iu  S ą d u  G ro d z k ie g o  w  d n iu  2 4  

s ty c z n ia b r . p a d p rz e w o d n ic tw e m  p . s ę d z ie g o  

Ż u ra lsk ie g o i  o s k a rż y c ie la  p . p rz o d o w n ik a M ą k i  

ro z p a try w a n o  n a s tę p u ją c e s p ra w y :

Z a k r a d z ie że le śn e s ta w a li p rz e d  S ą d e m  i u -  

k a ra n i: M a ć k ie w ic z B ro n is ła w  n a  2 0  z ł . g rz y w ­

n y ; M a ć k ie w ic z J u lja n  r ja 5  z ł . g rz y w n y , G a r-  

d z ie le w sk a Ł u c ja ró w n ie ż n a 5 z ł . g rz y w n y .  

G ro n o w s k i W ła d y s ła w  n a  2 0 z ł . g rz y w n y ; W ą s  

J a n , G ra jk o w s k i F ra n c is z e k  i G ro w e  A u g u s ty n  

p o 3 5  z ł . g rz y w n y  k a ż d y . B rz o s k ie w ic z  A n to n i 

i B rz o s k ie w ic z K o n s ta n ty p o 6 0 tż ł. g rz y w n y  

k a ż d y .

P a c z k o w s k i J a n  i P a c z k o w s k a  A g n ie sz k a  p o  

1 5 z ło ty c h g rz y w n y . U rtn fo w s k i W ła d y s ła w  z a  

k ra d z ie ż d rz e w a  z la s u  n a  4 ty g o d n ie a re s z tu  

W ą s J a n  z a  to  s a m o  p rz e s tę p s tw o  n a  2  ty g o d ­

n ie a re sz tu ; P le s z c z y ń s k i W a c ła w  n a 2 ty g o d ­

n ie a re sz tu  z z a w ie s z e n ie m  n a 2  la ta .

Z a b e z p r a w n e ło w ien ie r y b  s k a z a n i z o s ta li:  

H e n ry k K a c z m a re k i L e o n  K a c z m a re k p o ty ­

g o d n iu  a re s z tu  z z a w ie s z e n ie m  w y k o n a n ia k a ­

ry  r |a 1 ro k .

.S z a n o w n e O b y w a te ls tw o p ro s im y  b a rd z o o  

p o p a rc ie te j im p re z y  d z ie c i s z k o ln y c h te m b a r  ■ 

d z ie j, ż e  c z y s ty  z y s k  p rz e z n a c z a n y  je s t n a ta k i  

s z la c h e tn y  c e l . N ie je d n o  d z ie c k o  je s t b e z  k s ią ż k i  

s z k o ln e j —  a  n ie m a je j z a c o k u p ić g d y ż o j­

c ie c ja k o  b e z ro b o tn y  n ie m a  n a w e t n a c h le b . —  

Z z e b ra n y c h z p rz e d s ta w ie n ia fu n d u s s z y m a ją  

b y ć  z a k u p io n e  p o m o c e  s z k o ln e d la  n a jb ie d n ie j­

s z y c h b y  i o n e  m o g ły s ię n a le ż y c ie u c z y ć .

—  K r a d z ież r o w er u . W c z o ra j s k ra d z io n o  n a  

s z k o d ę p . M ic h a ła  D z io b a z P iw n ic ro w e r m ę ­

s k i , —

—  C ie k a w e sz cz eg ó ły o f i lm ie  „ W  sz p o n a c h 

C z e r e zw y c z a jk i" . F ilm  „ T h e  S p y "  rz u c a  ś w ia tło  

n a o b e c n e s to s u n k i w  R o s ji S o w ie c k ie j. M ó w i 

p ra w d ę , o m e to d a c h p ra c y o s ła w io n e j C z e k i, 

o ś w ie tla  k w e s tję  s o w ie c k ic h  ś lu b ó w  i  ro z w o d ó w ,  

o ra z  w o ln e j m iło ś c i .

J e s t to  o d p o w ie d ź  n a  p y ta n ie , c z y  rz ą d , k tó ­

ry  z n ió s ł w s z e lk ie p ra w o  m o ra ln e , n a k tó ry c h  

c y w iliz o w a n a lu d n o ś ć s ię o p ie ra , m o ż e n a d a l  

is tn ie ć . O d p o w ie d ź n a  p y ta n ia , o d  ro z w ią z a n ia  

k tó ry c h z a le ż y  p rz y s z ło ś ć R o s ji.

N a jb a rd z ie j c h a ra k te ry s ty c z n e s ą c e c h y z  

ż y d a lęg jo n u b e zd o m n y ch d z iec i n a jo k ru tn ie j ­

s z e g o  i  n a jb a rd z ie j t ru d n e g o  d o  ro z w ią z a n ia  p ro ­

b le m u  w  ’R o s ji S o w ie c k ie j . F ilm  te n w y ś w ie tla  

K in o S ło ń c e .

Z powiatu
—  C h e lm o n ie c (W a ln e z e b ra n ie O d d z . Z w .  

S trz e l .) U b ie g łe j ś ro d y  Ł  j . 1 8 b m , o d b y ło  s ię  

W a ln e Z e b ra n ie  tu t O d d z . w  s a li s z k o ln e j. P re ­

z e s W ł. S m ik la  z a g a ił z e b ra n ie  h a s łe m  „ C z e ś ć "  

i p o w ita ł c z ło n k ó w  o d d z ia łu ; p o  o d c z y ta n iu  p ro ­

to k o łu , k tó ry  p rz y ję to , p rz y s tą p io n o  d o  s p ra w o ­

z d a n ia  ro c z n e g o : c z ło n k ó w  O d d z . l ic z y  3 4  c z y n ­

n y c h ; z e b ra ń  o d b y ło  s ię 1 3 ; ć w ic z e ń  2 4 ; s trz e -  

la ń  5 ; re fe ra tó w  1 8 ; ć w ic z e ń  p o lo w y c h  3 ; w y c ie ­

c z e k te re r jo z n a w c z y ć h 4 ; O d d z . b ra ł u d z ia ł w  

ś w ię d e P o w . z w ła s n ą m u z y k ą i n a z je ź d z i?  

„ F e d e ra c ji" w  T o ru n iu ; I I . s to p ie ń u k o ń c z y ło  

8  c z ło n k ó w  z  w y n ik ie m  d o b ry m ; o d z n a k ę  s trz e ­

le c k ą  z d o b y ło  3  .c z ło n k ó w  i 2  P O S . K o ło  a rn a -  

ta n s k ie , k tó re  z n a jd u je s ię w  tu t. O d d z . in s c e ­

n iz o w a ło  p ie ś n i lu d o w e :

N a k ra k o w s k im  w e s e lu , P rz y j  e c h  o ł d o  n ie ; 

M a z u r , S trz y ż o n o  G o lo n o . P o  s p ra w o z d a n iu  w y ­

b ra n o  n o w y  z a rz ą d  w  s k ła d  k tó re g o  w e s z li : —  

W ł. S m ik la p re z e s , W ł. S u c h e n e k w ic e -p re z e s ,  

M . G a je w sk i n a u c z , re f , o ś w ., F . S z n e id e r k o m .  

J . S m ik la  z a s t . k o m ., J a n  K la b u n  s k a rb n ., M a rj,  

N ie w ia d o m s k i s e k re ta rz , P o d k o n ie c z e b ra n ia  

re f . o ś w . M . G a je w s k i w y g ło s ił re fe ra t: „ K ry z y s  

i je g o  z n a c z e n ie , o p a n o w a n ie z ła , p ra w o  i o b o ­

w ią z e k , p o d s ta w o w a  w ie d z a o b y w a te ls k a " . O d ­

ś p ie w a n ie m  k ilk u  p ie ś n i z a k o ń c z o n o  o b ra d y .

—  C h e lm o n iec (Z e b ra n ie  P o w st. i W o ja k ó w ) . 

W  s o b o tę  2 9  b m . o d b y ło  s ię  w a ln e  z e b ra n ie  Z w . 

P o w s t i W o ja k ó w  O . K . V IIL Z e b ra n ie z a g a ił 

w ic e -p re z e s J . S y p n ie w s k i w ita ją c p re z . p o w .  

p . C z e rw iń s k ie g o o ra z c z ło n k ó w Z w . P o o d ­

c z y ta n iu  p ro to k o łu , k tó ry  je d n o g ło ś n ie  p rz y ję to  

w y b ra n o m a rs z a łk ie m  z e b ra n ia p . p re z . C z e r ­

w iń s k ie g o . Z a rz ą d  u s tę p u ją c y  z d a ł s p ra w o z d a ­

n ie z c a ło ro c z n e j p ra c y : s e k re ta rz  z w ło ła ł z e ­

b ra ń  6  i d w a  z a rz ą d u , p rz e c ię tn a  i lo ś ć  c z ło n k ó w  

n a z e b ra n ia c h  b y ła % . Z w ią z e k b ra ł u d z ia ł w  

ś w ię c ie  p o w ia t . , n a  z je ź d z ie F e d e ra c ji w  T o ru ­

n iu , n a  z je ź d z ie  k o m . w  G ru d z ią d z u , z a rz ą d u  w  

B ro d n ic y  i W ą b rz e ź n ie , ró w n ie ż  w  s trz e la n iu  w  

C z y s to c h le b iu , ć w ic z e n ia p o ło w ę  p rz e p ro w a d z o ­

n o  z e Z w . S trz e l . , re f . o ś w . M . G a je w sk i w y ­

g ło s ił re fe ra ty : z n a c z e n ie K o n s ty tu c ji 3 M a ja ,  

Z n a c z e n ie P o m o rz a , D o s tę p  d o  m o rz a . R o c z n i­

c a ś w ię ta N a ro d o w e g o , P o d s ta w o w ą  w ie d z ą 0 -  

b y w a te ls k ą .

A b s o lu to r ju m  u d z ie lo n o  z  w y ją tk ie m  s k a rb n i­

k a , k tó ry  n ie b y ł o b e c n y  n a  z e b ra n iu . N a s tę p n ie  

W y b ra n o  ro w y  Z a rz ą d  w  s k ła d  k tó re g o  w e s z li :  

F r . P a n te r p re z e s , J . S y p n ie w s k i w ic e -p re z e s , 

W ł. S m ik la s e k r ., z a s t . s e k r . L . K o s trz e w s k i, 

B r. C ię ż k o w s k i s k a rb n ik , W in c e n ty C h a rz y ń s k i  

k o m ., M . G a je w sk i re f . o ś w ., k o m is ja re w iz y jn a  

iA . S z a jb o c h , J . S m ik la , J . K la b u n . P o u k o n ­

s ty tu o w a n iu  z a rz ą d u  re f . o ś w . M . G a je w s k i w y ­

g ło s ił d o n io s ły  re fe ra t z o k a z ji 7 0 - le tn ie j ro c z ­

n ic y  P o w s ta n ia S ty c z n io w e g o : „ H a rt d u c h a  p o l­

s k ie g o " . —

P re z e s  Z w . P o w s t. i W o ja k ó w  z a rz ą d u  p o w . 

C z e rw iń s k i p rz e d s ta w ił c a ło k s z ta łt p ra c y  Z w ią ­

z k u , z a c h ę c a ł d o  w y trw a łe j i in te n s y w n e j p ra c y ,  

u k o c h a n ia  n a s z e j O jc z y z n y , d o łą c z e n ia s ię w  

je d e n ła ń c u c h , b o w  je d n o ś c i s i ła , w p ra c y  

c h ę ć  a  w  d z ia ła n iu  p o tę g a . P n z e z . p o w s ta n ie  u c z ­

c z o n o c z e ś ć z m a rły c h w e te ra n ó w , k tó rz y  b ra li  

u d z ia ł w  P o w s ta n iu S ty c z n io w y m i a w n ie s io n o  

o k rz y k  n a c z e ś ć ż y ją c y c h je s z c z e w e te ra n ó w  

s ty c z n io w y c h . N a s tę p n ie p re z . p o w . o d c z y ta ł  

O d e z w ę P o m . F e d e ra c ji Z w , O b ro n y O jc z y z n y . 

N a z a k o ń c z e n ie o d ś p ie w a n o h y m n n a ro d o w y ; 

„ J e s z c z e P o ls k a  n ie  z g in ę ła " .

R U C H  T O W A R Z Y S T W

—  Z w ią z ek W ła śc ic ie l i N ie r u ch o m o śc i. D z iś 

w  ś ro d ę , d n ia 2 5 b m . o g o d z . 6 - te j w ie c z . w  

lo k a lu p , K lim k a o d b ę d z ie s ię n a d z w y c z a jn e  

z e b ra n ie , N a p o rz ą d k u o b ra d b a rd z o w a ż n e
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s p ra w y . P rz y ty c ie  w s z y s tk ic h  c z ło n k ó w  k o n ie c z ­

n e . —

Z a Z a r z ą d :

(— ) Z . G a s z y ń s k i , p r e z e s 

(— ) A . M a k o w s k i, s e k r e ta r z

—  L e g jo n  M ło d y c h . Z e b ra n ie  o d b ę d z ie  s ię  

w  ś ro d ę , d n ia 2 5 b m . o g o d z . 7 ,3 0 w ie c z . w  

s a li p . S z y m a ń s k ie g o . N a  p o rz ąd k u  d z ie n n y m  

o m ó w ie n ie p ra c y w e w n ę trz n e j w  o b w o d z ie , 

s p ra w a  w y ja z d u  n a  in a u g u ra c ję  d o  G ru d z ią ­

d z a , k u rsó w  ję z y k a  f ra n c u s k ie g o  i in n e .

K o m e n d a .

—  B a c z n o ś ć C z ło n k o w ie O b y w a te ls k ie g o 

K o ła  B . B . W . R . w  W ą b r z e ź n ie . Z e b ra n ie  

c z ło n k ó w  K o ła o d b ę d z ie s ię d n ia 3 1 O n t 

g o d z . 2 (M e j (8 -m a ) w ie c z ó r w  lo k a lu  h o te lu  p o d  

O rłe m . R e fe ra ty i d y s k u s je , s p ra w y a k tu a ln e  

O b e c n o ś ć w s z y s tk ic h c z ło n k ó w  i s y m p a ty k ó w  

k o n ie c z n a .

Z a rz ą d .

7 -  B a cz n o ś ć  P o w s ta ń c y  i W o ja c y  O . K . Y IU  

P la c ó w k a W ą b rz e ź n o . D n ia  2 7 . I . 3 2  r . o  g o ­

d z in ie 2 0 - te j o d b ę d z ie s ię w a ln e z e b ra n ie w  

h o te lu p o d O rłe m .

P o rz ą d e k  o b ra d : 1 ) Z a g a je n ie , 2 ) W y ­

b ó r p rz e w o d n ic z ą ce g o z e b ra n ia . 3 ) S p ra w o z ­

d a n ie  z a rz ąd u . 4 ) S p ra w o z d a n ie  K o m is ji R e -  

.w iz y jn e j. 5 ) W y b ó r n o w e g o  z a rz ąd u . 6 ) W o l­

n e  g ło s y  i w n io s k i.

O  g o d z . 1 9 ,3 0  z e b ra n ie  z a rz ąd u .

P rz y b y c ie c z ło n k ó w  k o n ie c z n e .

Z a Z a rz ą d : M r. C w in a ro w ic z , p re z e s .

—  B R A C T W O  S T R Z E L E C K I E .  R o c z n e  w a l­

n e z e b ra n ie o d b ę d z ie s ię w  p o n ie d z ia łe k d n ia  

3 0 b m . o g o d z . 7 -m e j w ie c z o re m  w  lo k a lu p .  

K lim k a z n iż e j p o d a n y m  p o rz ą d k ie m  o b ra d :

1 . Z a g a je n ie , 2 . S p ra w o z d a n ie z a rz ą d u : a )  

p re z e s a , b ) s k a rb n ik a , c ) K o m is ji re w iz y jn e j,  

3 . O g ó ln a  s y tu a c ja  B ra c tw a ,  4 . P o w z ię c ie  d o  w ia ­

d o m o ś c i s k re ś lo n y c h c z ło n k ó w , 5 . W o ln e g ło ­

s y i w n io s k i b e z u c h w a ł, 6 . Z a m k n ię c ie .

O  i le  n ie  p rz y b ę d z ie  d o s ta te c z n a  i lo ś ć  c z ło n ­

k ó w , k o n ie c z n a d o p o w z ię c ia p ra w o m o c n y c h  

u c h w a ł o d b ę d z ie s ię  p o  p ó ł g o d z in n e j p rz e rw ie  

d ru g ie  z e b ra n ie , k tó re g o  u c h w a ły  b ę d ą  o b o w ią ­

z y w a ć b e z  w z g lę d u  n a  i lo ś ć o b e c n y c h .

Z A  Z A R Z Ą D :

(— ) C h w ia łk o w s k i, p r e z e s 

(— ) J a n k o w sk i , s e k r e ta r z

—  Z ie le ń . W a ln e z e b r a n ie K ó łk a  R o ln ic z e g o 

o d b ę d z ie s ię w  s o b o tę d n ia 2 8 b m . o g o d z  

6  w ie c z o re m  w  lo k a lu  p . S ro k i.

Z a rz ą d .

—  W a ln e z e b r a n ie T o w . W ła ś c ic ie l i N ie r u ­

c h o m o ś c i o d b ę d z ie s ię w  ś ro d ę , d n ia 8 lu teg o  

b r . o g o d z . 7 -m e j w ie c z o re m  w  lo k a lu p . D e -  

rę g o w s k ie g o  R y n e k , z  n a s tęp u ją c y m  p o rz ą d k ie m  

o b ra d :

1 . Z a g a je n ie , 2 . o d c z y ta n ie  p ro to k o łu , 3 . s p ra ­

w o z d a n ie z  w a ln e g o  z e b ra n ia Z w ią z k u O k rę g .  

4 . w y b ó r m a rs z a łk a , s e k re ta rz a i ła w n ik ó w , —  

5 s p ra w o z d a n ie z a rz ą d u , 6 . w y b ó r n o w e g o  z a ­

rz ą d u , 7 . s p ra w a  s k ła d e k  c z ło n k o w s k ic h , 8 . W o l­

n e g ło s y , 9 . Z a k o ń c z e n ie .

Z a rz ą d .

N O T O W A N I A
G ić t łd y  Z b o ż o w e j i T o w a r o w e j w  P o z n a n iu 

P ła c o n o z a 1 0 0 k g . w  z ł .
Ż y to . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 1 3 ,6 0—  1 3 ,8 t
P s z e n ic a . 2 2 ,5 0—  2 3 3 0
J ę c z m ie ń b r o w a r o w y 1 4 ,5 0—  1 6 ,0 0
J ę c z m ie ń 6 8— 6 9 k g 1 2 ,7 5—  1 3 ,5 0
J ę c z m ie ń 6 4— 6 6 k g . . . ’ . . . 1 2 ,2 5—  1 2 ,7 5
O w ie s . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 1 3 ,2 5—  1 3 ,5 0
M ą k a  ż y tn ia  6 5 %  w ł. w o r k i  . . 2 1 ,0 0—  2 2 ,0 0
M ą k a  p s z e n n a 6 5 %  w ł. w o r k i  . 3 6 ,2 5—  3 8 ,3 5
O tr ę b y  ż y tn ie  . . . . . . . . . . . . . . . . . . .8 ,2 5—  8 ,5 0
O tr ę b y  p s z e n n e  7 ,5 0—  8 3 0
O tr ę b y  p s z e n n e (g r u b e ) . . . . 8 ,5 0—  9 ,5 0
R z e p a k . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 4 4 ,0 0—  4 5 .0 0
R z e p ik ' .. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 4 0 ,0 0—  4 5 ,0 0

G o r c z y c a  3 6 ,0 0—  4 M 0
W y k a  la to w a 1 3 ,0 0 - (4 3 0
P e lu s z k a. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 1 3 ,0 0—  1 4 ,0 0
G r o c h W ik to r ja  2 0 ,0 0—  2 2 ,0 0
G r o c h F o lg e r a . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 3 4 ,0 0—  3 7 ,0 0
K o n ic z y n a c z e r w o n a  9 0 ,0 0— 1 1 0 .0 0
K o n ic z y n a b ia ła . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 8 0 ,0 0— 1 2 0 ,0 0
K o n ic z y n a s z w e d z k a  1 0 0 ,0 0— 1 2 0 ,0 0

K Ą C I K  R A D J O W Y .

C z w a r te k , d n ia  2 6 s ty c z n ia ;

1 2 .1 0  P ły ty  g ra m o fo n o w e , 1 2 .3 5 X III k o n c e rt  

s z k o ln y z F iłh a n m . W a rs z ., 1 5 .2 5 P ły ty  g ra m o ­

fo n o w e , 1 5 .3 5 „ P rz e g lą d  c z a s o p is m  k o b iec y c h  ', 

1 5 .5 0 P ły ty g ra m o fo n o w e , 1 6 .2 5 L e k c ja ję z y k a  

f ra n c u s k ie g o , 1 6 .4 0 O d c z y t, 1 7 .0 0 P ły ty -  g ra m o ­

fo n o w e —  w  p rz e rw ie k o m u n ik a t h y d ro g ra fic z ­

n y , 1 7 .4 0 O d c z y t a k tu a ln y , . 1 8 .0 0 M u z y k a le k ­

k a  z  re s ta u ra c ji „ C ris ta l" , 1 9 .2 5  K o m u n ik a t ro l­

n ic z y  p rz y s p o s o b ie n ia ro ln ic z ., 1 9 ,3 0 K w a d ra n s  

l i te ra c k i: „ C z a ty T jia w ilk a " , 1 9 .4 5 P ra s o w y  

D z ie n n ik R a d jo w y , 2 0 .0 0 T ra n s m is ja z B e rlin a  

o p e ry  G lu c k a  „ I fig e n ja  w  A u lid z ie " , —  w  p n ż e r  

w ie w ia d o m o ś c i s p o r to w e , 2 2 .0 0 S łu ch o w is k o  

p . t . „ A u re lc iu , n ie  ró b  te g o " Ł o p a le w s k a g o , —  

2 2 .5 0  M u z y k a  ta n e c z n a .  ‘ ' •

D ru k ie m  i n a k ła d e m : Z a k ła d y  G ra fic z n e  

B o le s ła w a  S z cz u k i —  R e d a k to r o d p o w ie ^  

d z ia ln y : A lfo n s S z c z u k ą —  W ą b r z e ź n o , 

u l . M ic k ie w icz a  n r . i .

S z a n o w n e j P u b lic z n o ś c i p o d a ję d o  ła s k a w e j w ia d o m o ś c i, iż  z dniem 1 lutego 1933 roku

II*-JIHGFEDCBA
właśc. ALEKSY GRABOWSKI

na dawnem miejscu przy Rynku nr. 23 obok „Bazaru" p. St. Chwialkowskiego

Skutkiem dokładnej kalkulacji, jestem w stanie wszystkie artykuły sprzedawać po najniższej cenie

P ro sz ę o ła s k a w e p o p a rc ie ja k ró w n ie ż o d w ie d z e n ie m e g o s k ła d u  b e z o b o w ią z k u z a k u p u

Aleksy Grabowski

—
■■■■■■■■■■■■■■■I  P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

- - - - — - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - 1 D n ia 2 7 -g o s ty c z n ia 1 9 3 3 r  o g o d z . 1 0 - te j

P r z e b ó j s e z o n u n a r o k  1 9 3 3 ! ! ! p rz e d  p o ł. s p rz e d a w a ć  b ę d ę  w  d ro d z e  p rz e ta rg u  
- -- -- -- -- -- -- -- •*  p rz y m u s o w e g o  n a jw ię c e j d a jąc e m u  z a g o to w k ę  .

u p . F e r d y n a n d a S c h ip n ie w s k ie g o w  M . R a d o - 
w is k a c h : -  ’  1 8 1 5 /3 1

d r y l in g ,  k a r a b in  i  b u fe t r e s ta u r a c y jn y .

G łó w c z e w s k i , k o m o r n ik  s ą d w  W ą b r z e ź n ie

Duże ulgi podatkowe dla wszystkich prowadzących księgowość

P o s ia d a m y s ta le n a s k ła d z ie :

O fe ru je m y w y łą c z n ie w  c e lu s p o p u la ry z o w a n ia  

n a s z e j f irm y  w ś ró d  l ic z n y c h  rz e s z  ra d io a m a to ró w

Zamiast Zł. 400 tylko Zł. 175. PRZETARG PRZYMUSOWY.
T rz y la m p o w y o d b io rn ik „ N o n  P lu s U ltra 3 " , n a j- D n ia 2 7 -g o s ty c z n ia 1 9 3 3 r . o g o d z . 5 -c ie j 
n o w s z e j u d o s k o n a lo n e j k o n s tru k c ji , o d b ie ra ją c y p rz e d  p o ł. s p rz e d a w a ć  b ę d ę  w  d ro d z e  p rz e ta rg u  

w s z y s tk ie e u ro p e js k ie s ta c je n a g ło ś n ik in a d z w y - p rz y m u s o w e g o  n a jw ię c e j d a ją c e m u  z a g o tó w k ę  

c z a j c z y s to i g ło ś n o . Z a k re s fa l o d 2 0 0 d o 2 0 0 0 n a  s k ła d n ic y w  p o d w ó r z u  p . T o b o ls k ie g o w  W ą -  

m e tr . Z m o n to w a n y w e le g a n c k ie j n o w o c z e s n e j b r z e ź n ie , u l. O g r o d o w a : 2 4 0 7 /3 2
s k rz y n c e m a h o n io w e j lu b  d ę b o w e j z  p ie rw s z o rz ęd ­

n y c h c z ę ś c i s k ła d o w y c h . O b s łu g a  n a d iz w y c z a j ła t­

w a . D o  a p a ra tu  d o d a je m y  p e łn y  k o m p le t n ie z b ę d ­

n y c h  a k c e s o ry j a  m ia n o w ic ie : 2 la m p y  o s z c z ę d n o ­

ś c io w e , 1 la m p ę g ło ś n ik o w ą , g ło ś n ik  4 b ie g u n o w y  

o d tw a rz a ją c y  w ie rn ie  i c z y s to  w s z e lk ie g ło s y  i m u  

z y k ę w  p ię k n e j s k rz y n c e s k o m p le t o d p o w ie d n io  

d o  s k rz y n k i a p a ra tu , 1 a k u m u la to r 2 5 a m p . g o d z . , 

l b a te r ję a n o d o w ą n a 1 0 0 V  i k o m p le t m a te r ja łu  

a n te n o w e g o . G w a ra n c ja p is e m n a , d w u le tn ia . In ­

s tru k c ja b e z p ła tn a .

Z a z n ac z a m y , ż e  p o d a n a c e n a je s t n a jn iż s z a , w y ją t­

k o w a n a c z a s o g ran ic z o n y . R a d z im y z a te m  s k o ­

rz y s ta ć  iz te j n ie b y w a łe j d o ty c h c z a s o k a z ji P rz y  

ta k b o w ie m  n is k ie j c e n ie ta k i o d b io rn ik w in ie n  

z n a le ź ć  s ię  w  k a ż d y m  d o m u , s z k o le , z w ią zk u  i in - , —  ~  » - -- -- --j

s ty tu c ji p u b lic z n e j. | p0 najwyższych cenach
D la  p o s ia d a ją c y c h s ie ć e le k tr . p o le -  ’

c a m y ta k i s a m  o d b io rn ik  z w y ż e j o p is a n y m  g ło ś -  

. n o k ie m  n a p rą d  z m ie n n y  2 2 0 V  (a k u m u la to r i b a -  

te r ja z b y te c z n e ) . C e n a k o m p le tu Z ł, 2 2 5 ,—  

Z a s p ra w n e  d z ia ła n ie ty c h a p a ra tó w  o trz y m u je m y  

m n ó s tw o p o d z ię k o w a ń . N a ż ą d a n ie w y s y ła m y  s p is  

o s ó b w y raż a ją cy c h n a m  s w e p o d z ię k o w an ia .

Z a m ó w ie n ia w y s y ła m  o d w ro tn ie w y łą c z n ie z a p o ­

b ra n ie m  p o c z to w e m  p o o trz y m a n iu  2 5 z ł, ty tu łe m  

z a d a tk u .

Adresować „Radjofot" Lwów ul. Kołłątaja 8
Telefon Nr. 106-11

2 s z a fy ż e la z n e , d u b e ltó w k ę , s z tu c e r , d r y -  

l in g , lu s t r o , 2 k a n a p y , w y le w , p ie c d o ła ­
z ie n k i , w a n n ę , k a r a b in ,  s ta r e ż e la z o , 2 k o m ­
p le tn e m e c h a n iz m y f o r te p ia n o w e , 3 p ły ty  

r e ś o n a n c o w e , p o d s ta w ę d o k la w ia tu r y  h a r -  

m o n ju m , 1 5 c t r . p s z e n ic y , m a s z y n ę d o s z y­
c ia , lu s t r o , 2 f o te le , b iu r k o , s z c z o tk i d o  

c z y s z c z e n ia lo k o m o b i l i , b a n ię w ę g l ik o w ą z  

z e g a r e m , d u b e ltó w k ę , s k r z y d ło  i tp .

G łó w c z e w s k i , k o m . s ą d . w  W ą b rz e ź n ie .

K u p u ję

D la m ie js c o w o ś c i p o s ia d a ją c y c h s ie ć e le k tr . p o le - Qoefz MarSZ. PiłSUdskieOO 
„ ■m ir  ła b - i c a m n .r łh in r n ik  z  O T łisa n w n t f lo ś -  ’

Ogłaszajcie 
— s i ę  

w „Glosie
Wąbrzeskim “

P IW K I  

ró iń ig B d io jii  
kauczukowe 1 metalowe 

mosiężne 
na drzwijg^' 

^naitaniej^ •*

DZIENNIK AMERYKAŃSKI
c z y l i  d z ie n n ik  g łó w n y  n a  1 2  k o n t

w y k o n a n y  w  t r z e c h k o lo r a c h  —  o p r a w a m o c n a * —

o p ra c o w a n y  p rz e z Z w ią z e k K s ię g o w y c h i R z e c z o z n a­
w c ó w K s ię g s w o ś c i n a P o m o r z u , z a w ie ra ją c y d o k ład n e  

o p is y  k s ią g  i u d o g o d n ie n ia , o ra z s z c z e g ó ło w e  w s k a z ó w k i, p o ­

d łu g  k tó ry c h  k a ż d y  z P P . K u p c ó w  b ę d z ie m ó g ł g o s a m  p ro ­

w a d z ić , c z y n ią c  w  te n  s p o s ó b  z a d o ś ć o d n o ś n y m  u s ta w o m i  

z y s k u ją c z n a c z n ą ró ż n ic ę  n a p o d a tk u  o b ro to w y m , p ła c ą c ty l­

k o  ’ /4ł —  z a m ia s t 2 ° /o o d  o b ro tu

D z ie n n ik  t e n  s p o r z ą d z o n y w  2  o b ię to ś c ia c h

p o  5 0  fo ljo ‘ . z a s z tu k ę 15 zł
p o  1 0 0  fo ljo  p o  c e n ie . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . z a  s z tu k ę 20 zł

Z e s ta w ie n ie in w e n tu r o w e
4 s t r . a r k u s z w ra z z o b ja ś n ie n ia m i

R a p o r t  o p e r a c y j d z ie n n y c h f i r m y
b lo k  5 0 X  2 k a r ty 1 -s z a k a r ta  d o w y d z ie r a n ia  

2 -g a k a r ta  s ta ła

B lo c z k i :
K a s a p r z y jm ie  i  K a s a w y p ła c i

o r a z k s ię g i k o n to k o r e n t  (k s ię g a d łu ż n ik ó w  i w ie rz y c ie li)

k s ię g i w e k s lo w e —
k s ię g i t o w a r o w e (d la h a n d lu  h u r to w e g o )

Z a m a w ia ć m o ż n a : w

^z<gjZCZUKA>> 

b rzeź no
Zt fiut. BolMhwa Sztzuki w Wabrzożnie - Pcmorze,
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S a la d o b r z e o g r z a n a ! W  ś r o d ę 2 5 i  w  c z w a r te k  2 6 b m . o g o d z in ie 8 ,1 5 w ie c z . S a la d o b r z e o g r z a n a !

P o tę ż n y  d ra m a t z d z is ie js z e j R o s ji S o w ie c k ie j —  K rw a w e rz ą d y  C z ere z w y c z a jk i —  N a jn o w s z e d ź w ię k o w e  w y d a n ie  p . t . :

SŁONCE w  s zpo n ac h  c zer ezw y c za j k i,, 1 

HOTEL POO BIAŁYM ORŁEM
W a lk a  o ż y c ie i ro d z in ę , o k ru tn y  s y s te m  rz ąd z e n ia  w  p a ń s tw ie , w  k tó ry m  n ie o b o w ią z u je  ż a d n e p ra w o  m o ra ln e , g d z ie  je ­

d y n y m  i p ra w d z iw y m  o k ru tn y m  ja rz m e m  je s t „ C z e k a ” . D ra m a t, k tó ry  o d z w ie rc ia d la ja k  ż y je i k o c h a d z is ie js z a R o s ja . —  

W  ro lac h g łó w n y ch w y s tę p u ją KAY JOHNSON — NEIL HAMILTON - JOHN HOLLIDAY 

Do tego śliczny tygodnik FOKA N a s tę p n y  p ro g ra m  Demon miłości c z y li Atlantyk

Codziennie od godziny 7 wieczorem KONCERT * DANCING przygrywa słynny duet p. kapelmistrza Kamiftskiego
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K s ią ż n ic ą  K o p u m ik a n s k Ą  

w  T o ru n iu


